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Premia dla prenumeratorów 
„Dziennika Polskiego“. 


62 tomów powieści, nowel 
i poezji 


Wiktora Gomulickiego, Elizy Orzeszkowej. Adolfa 
Dygasińskiego. Józefa Blizińskiego, Marji Koncp- 
nickiej, Jana Lama, Teofila Lenartowicza, Ar- 
tura (iruszeckiego. Antoniego Langego, Wandy 
Grot Beczkowskiej. Stanisława Pileckiego, Jó- 
załata Nowińskiego. Marji Łopuszańskiej, Ed. 
Maliszewskiego. M. Synoradzkiego, Klemensa Ju- 
noszy. Kazimierza Chłędowskiego, St. Kozłow- 
skiego, Ireny Mrozowickiej, Klementyny z Tań- 
skich Hoffnianowej, dalej T. Padalicy (powieści 
ukraińskie), Rostanda, E. Goncourta, Jonasa Lie, 
H. Andersona, Juliusza Bretona, Marka Twaina, 
H. G. Wellsa, Bulwera (głośna powieść „Ostatnie 
dni Pompei*) i w. i. 


tylko 8 zł. (16 koron). 


Komplet ten, 
oprawiony nadzwyczaj elegancko 
w płótno angielskie z wyciskami 


kosztuje 16 zł. (32 koron). 


Koszta kupujący. 


Mamy nadzieję, 
że pozyskamy prawdziwą wdzięczność na- 
szych prenumeratorów za ofiarowanie im 
tej wspaniałej premji, która może stanowić 
ozdobę każdego domu. 


Zwracamy uwagę, 
że biblioteczka ta zawiera najlepsze 
utwory znakomitych naszych 1 obcych 
pisarzy. 

Zamówienia i pieniądze nadsyłać należy 
do Administracji „Dziennika Polskiego, pl. 
Marjacki 1. 6. 

Ekspedycja nastąpi odwrotną pocztą. 


przesyłki ponosi 


interwiew. z ministrem. 


Wiedeń l3 czerwca 

Jeden z redaktorów „N. fr. Presse“ roz- 
mawiał z jednym z ministrów o wypadkach 
w izbie posels skiej w nocy 8 b. m., które przy- 
czyniły się do lak szybkiego zamknięcia sesji. 
którym był prawdopodobnie 
dr. Wittek. minister kolei, rzekł, iż bardzo 
ubolewa nad tem, że sesja została zamkniętą, 
wskutek czego wiele ważnych spraw nie będzie 
załatwionych. ale musi przyznać, że dr. Koerber 
nie miał absolutnie innego wyjścia. Czynił on 
wszystko, aby parlament uczynić zdolnym do 
pracy, ale niestety wszystkie jego starania spel- 
zły na niczem i dziś, choć z niechęcią, musi się 
chwycić $ 11. gdyż 
może stanąć dlatego, 
chowaniem się swem 
lamentu. 

Stosunki tak się ułożyły, że gdyby nie było 
w konstyłucji $ 14, toby 
aby dać sobic radę w podobnych, 
wypadkach. 

Twierdzenia niektórych pism, ił można 
było zmęczyć obstrukcje czeską. minister nie 
uważa za uzasadnione. Tych kilka godzin, przez 
które awantury czeskie trwały, udowodniły, że 
Czesi nie tak łatwoby się zmęczyli. Zresztą rząd 
musiał tym awanturom koniec położyć. Gdyby 
bowiem w dalszym ciągu było przyszło do bó- 
jek między posłami, wówczas zewsząd byłyby 
się posypały na rząd zarzuty, iż w czas nie za- 
pobiegł temu. 

Można się teoretycznie o to sprzeczać — 
rzekł dalej minister -co lepszem było, czy odro- 
że po 
m. 
aby przystąpiła 
zamknięcie sesji było lo- 


Minister ów. 


maszyna państwowa nie 
Że jakieś stronnictwo za- 
uniemożliwiło obrady par- 


go wynaleźć musiano, 
jak dzisiaj, 


czenie. czy zamknięcie sesji, ale sądzę, 
ostatniej mowie dra Koerhera z dnia © b. 
w której on apelował do izby. 
do dodatniej pracy, 
giczną konsckweneja. 

Dziś ten sam dr. Koerber, który tyle dał 
dowodów. że chce rządzić z parlamentem. który 
ten parlament na wszystkie możliwe sposoby 
chcial uczynić zdolnym do pracy. musi używać 
8. 14. Jestem pewny atoli, że najgorętszem jego 
życzeniem jest, aby len wyjątkowy stan, te 
rządy przy pomocy §- 14 jak najprędzej się 
skończyły. W innych państwach rządy chcą 
ukrócić prawa parlamentu, n nas sam parla- 
ment przeciw woli rządu ukróca swe prawa. 

Czesi lwierdzą, iż rozbicie parlamentu było 
ict wiekiem zwycięstwem. Ja tak na tę sprawę 
nie zapatruję się. Na zamknięciu sesji Czesi nic 
nie zyskali. Rozporządzenia hr. Glary'ego trwa- 
ją. jak trwaly i przez ohstrukcję mu Czesi ni- 
czego nie uczynili. Nie jesl więc to, zdaniem 
mem, zwycięstwo Czechów, lecz raczej klęska 
regulaminu izby. W ypadki ostatnie udowodniły, 
iż regulamin ten musi być zmieniony. 

Co da przyszłego ukształłowania się stosun- 
ków, rząd nie powziął jeszcze wcale uchwał. 
Jak długo bedzie trwał $. 14, nic pewnego po- 
wiedzieć nic można. W przyszłym roku muszą 
się odbyć obrady nad autonomiczną taryfa 
celią, musi być załatwioną sprawa kwotow: i 
ugody. Nad temi sprawami musi parlament 
obradować, musi być więc zwołany, a wówczas 
ustaną rządy $. 

Mówią dalej, 
wało w zarodku 


iż zamknięcie sesji sparaliżo- 
myśl utworzenia nowej ow 


. 


mz anta. | 


kszości z Polaków i Niemców. 


Jeśli w istocie myśl taka była, 
sesji nic jej nie zaszkodziło. 

Sądzę w końcu, że uzdrowienie naszych 
wewnętrznych. politycznych stosunków, musi 
wyjść od wyborców. Jeżeli wyborcy widzieć 
będą, że ekonomicznie pozostajemy w tyle, że 
najważniejsze ekonomiczne przedłożenia pozo- 
stają w zawieszeniu, to, mojem zdaniem. po- 
wstanie ekonomiczna większość, która powie: 
„nie możemy ustawicznie zajmować się spra- 
wami językowemi, gdyż i ekonomiczne stosunki 
monarchji muszą się rozwijać.“ 

Inwestycje np. mnszą być załatwione. 
nadto wiele innych, bardzo ważnych spraw. 
Wyborcy to rozumieją i dlatego też nie tracę 
nadziei, że uzdrowienie stosunków wyjdzie od 
wyborców, którzy naprawia zło, przez ich posłów 
zrządzone. 


to zamknięcie 


a 


Sytuacja. 

Lwów l4 czerwca. 

„Narodni Listy“ podają liczne, interesujące 
szczegóły o cbstrukcji czeskiej w nocy z 8 na 9 
bm. Posłowie Kaizl, Kramarz, Herold, Brzerad 
i Stransky nie brali udziału w „kociej muzyce“ 
parlamentarnej, za co spotkała ich ze strony 
pewnych pism radykalnych ostra nagana. 
„Narodni Listy“, :iorąc ich w obronę, dają do 
poznania, że przyczynili się w znacznej mierze do 


niespodziewanego kroku rządu. Według „Nar. 
Listów“ posłowie Kramarz, Herold, Placzek i 
Brzorad otrzymali polecenie, by nadzorowali 


pilnie zarządzenia prezydjum izby i starali się 
6 zamknięcie posiedzenia. Spełniając kolejno to 
zadanie, prowadzili równocześnie rokowania ze 
stronnictwami i rządem. 

O godzinie 10 rada ministrów,  wysłu- 
chawszy opinji komitetu dziesięciu stronnictw 
antiohstrukcyjnych, uchwaliła wytrwać i prze- 
ciągnąć posiedzenie choćby do niedzieli. 
Czesi w lot zrozumieli, że jeżeli mają w ogóle 
przemódz większość, muszą te uczynić natych- 
miast, gdyż w przeciwnym razie nazajutrz zna- 
leśćby się mogły inne środki do zwalezania 
obstrukcji. Posłowie czescy zdecydowani byli na 
wszystko. Podczas gdy w sali trwał dalszy ha- 
łas, przewódcy czescy starali się zyskać popar- 
cie stronnictw prawicy, by doprowadzić do 
zamknięcia sesji. „Nie możemy podać szczegó- 
łów tych rokowań* — piszą „Narodni Listy* — 
„ale faktem jest, — że czescy posłowie prze- 
forsowali, iż o godzinie 11 zebrala się ponc- 
wnie rada gabinetowa i zarządziła zamknięcie 
izby. Zamknięcie spadło niespodzianie, a na 
ową drugą radę ministrów nie wzywano repre- 
zentantów stronnictw antiobstrukcyjnych*. 

Od jednego z wybitnych polityków polskich 
otrzymał korespondent wiedeński „Czasu“ 
obszerne informacje o sytuacji. jaką wytworzyło 


w Austrji, dokonane przez dra Koerbera za- 
mknięcie sesji rady państwa. 
Obecna sytuacja -—- rzekł ów poseł 


przedstawia się jak biały arkusz papieru i do- 
puszcza jeszcze wszelkie kombinacje. Faktem 
jest. że przez obstrukeję większość została roz- 
bitą, ale nie przestało też być faktem, że da- 
wniejsza Gemeinbttr schaft na lewicy istnieje w 


dawnej rozległości i obejmuje ciągle te same 
jeszcze stronnictwa. Nie powinni zapominać 
o tem ci, którzy kierują polityką austrjacką. 
o ile program lej polityki nie ma być jedno- 
dniówką. Możliwem jest usunięcie na drugi 
plan kwestyj narodowych i zbliżenie się umiar- 
kowanych grup z jednej i drugiej strony. ale 
wykiuczoną jest kombinacja. gdzie w skład 
większości z jednej strony wchodziłyby grupy 
umiarkowanych. z drugiej zaś, obok umiarko- 


wanych, także skrajne rudykalne żywioły. 


Rozwiązanie izby bez poprzedniego zała- 
twienia kwestji językowej i regulaminu izby 


byłoby czynem wręcz wobec państwa kary- 
godnym. 
Z powodu ostatnich zajść, podnieść na- 


leży. że przypuszczenia, jakoby komitet z dzie- 
sięciu dążył był do koalicji polsko-niemieckiej, 
pologają na pozorach, a nie na faktach. 

W ponurym obrazie ostatnich wydarzeń, 
są jednak i jasne punkty. 

Koło polskie, jako partja państwowa. z cięż- 
kiem sercem zdecydowało się było na uznanie 
w kwestji językowej kompetencji rady państwa. 
a krok ten usprawiedłiwić się da tylko grozą 
sytuacji. A jednak kamień ż piersi spadł przez 
to. że sprawa językowa nie przyszła na po- 
rządek dzienny. Niewątpliwie byłoby Kolo pol- 
skie w odpowiednej chwili uczyniło wszakże za- 
strzeżenia. ale w każdym razie stanowisko, na 
którem stoi sejm i delegacja polska byłoby 
ucierpiało, bo żadne zastrzeżenie nie zdoła zła- 
mać dokonanego faktu. 

Zamknięcie sesji umożliwia dalej nowe 
ukształtowanie się konisyj izbowych, odpowie- 
dnio do tego, jaką będzie przyszła większość 
w parlamencie. Anomalją bowiem było, że pre- 
zesami dwóch najważniejszych komisyj, bo bu- 
dżetowej i kolejowej. byli członkowie klubu 
praktykującego obstrukcję. 

To są stanowczo punkty jasne. 

Co przyszłość przyniesie niewiadomo. 
Al» z przyszłej większości niewykluczenym bę- 
dzie w każdym razie nikt, kto zechce pracować 
dla sanacji parlamentu. 


Adres Finlandczyków do cara. 


Przewodniczący stanów finlandzkich, repre- 
zentowanych w sejmie finlandzkim, wystosowali 
z okazji dokonanego przed kilku dniami za- 
mknięcia AA Fiulandji. za A gą e je- 


Tak nie sądzę. , 


ieniigo gubernatora w Helsingsforsie. adres 
do cara, który w wymowny sposób maluje sy- 
tuację, wytworzoną w kraju przez osłatnie za- 
rządzenia caratu. Adres ten, który zamieściła 
„Finlandskaja Gazeta“ brzmi: „Przemądra opa- 
traność poruczyła waszej cesarskiej mości wielką 
misję, a mianowicie bronienie i chronienie po- 
rządku socjalnego, prawa i prawdy w państwie, 
którego cześć składową stanowi Finlandja. Na- 
ród finlandzki ośmiela się żywić nadzieję, że 
wielki monarcha, który w swym manifeście po- 
kojowym tak  wielkoduszniu wykazał granice 
między gwałtem. a prawan. okaże się laska- 


wym dla posłów sejmu finlandzkiego i wysłu- | 


cha ich prośby, aby lak przy nastąpić mającem, 
a napełniającem niepokojem wszystkich mie- 
szkańców- rozwiązaniu kwestji służby wojskowej, 
jakoteż przy reorganizowaniu całej administracji 
w kraju, były zachowane prawa i panujący 
w Finłandji porządek społeczny. I w tej nie- 
spożytej nadzici wyraża lud finlandzki monar- 
sze uczucia najgłębszego szacunku i oddania się. * 


Aresztowania w Wilnie. 


W Wilnie, w końcu lutego były areszto- 
wania dość liczne między młodzieżą; zabie- 
rano mężczyzn i kobiety, chrześcjan i żydów. 
Uwięzienych osadzono w tak zwanym „Nu- 
merze człernastym*, niewielkim budynku przed 
Antokolem niedaleko więzienia kryminalnego. 
To mniejsze więzienie przeznaczone jest dla 
„politycznych*. Powód do aresztowań dało zna- 
lezienie jakiejś paki. pozostawionej przez po- 
dróżnego, a dla opiekuńczego rządu podejrzanej. 
Do tej paki, do miejsca jej pochwycenia. do 
ludzi, którzy tam mieszkali, do ich znajomych 
i znajomych tych znajomych tak wielką przy- 
wiązywane wagę, że urządzone zasadzki policyjne 
dawały z przypadkowych odwidzin gotowe już 
aresztowania i zainiast jednej oscby, która zni- 
kła, a mogła coś wiedzieć o pace, zabrano do 
dwudziestu takich, które o niej nawet nie sły- 
szały. Bardzo też skrzętne, surowe rewizje uzu- 
pełniły działalność żandarmerji: ale jak areszto- 
wania spadły na niewinnych, tak i poszukiwa- 
nia dowodów absolutnie 
W owej pace znajdować się miało, prócz innych 


nic nie przyniosły. | 


przedmiotów, jakoby kiłkanaście książek socjali- : 


stycznych. I o te książki taki gwałt, rozruch. 
wsłrząśnienie całego miasta, w którem kilkaset 
rodzin przez kiłka nocy w niepokoju wyczeki- 
wało lupotu nóg na schodach i głosu dzwonka, 


poruszonego ręką żandarma. Niewielu z uwię- 
zionych wypuszczono dotychczas. 
W dalszym ciągu donoszą z Wilna: „Nowe 


przerażenie padło na Wilno w świątecznym ty- 
godniu wielkanocnym, który dla Litwy był 
Wielkim tygodniem. Uwięzionc z początku je- 
dnej nocy, następnie już i w biały dzień, kilka- 
dziesiąt osób, starszych i młodszych, mężczyzn 
i kobiet, ludzi już dojrzałych i uczącej się mło- 
dzieży. Ramię policji państwowej sięgnęło i za 
Wilno. Z prowincji przywieziono kiłku młodych 
obywateli, pomiędzy innymi p. Abłamowicza. 
I lu corpus delicti ma być książka, książka pol- 
ska, dozwolona już przez rząd, ale książka czy- 
tana wspólnie. szerzona zbiorowo. gdyż rząd 
zaledwie toleruje ją, jako towar księgarski i na- 
bywać ją pozwala na osobisty tylko, ściśle je- 
dnostkowy użytek. W takich warunkach, w któ- 
rych książka musi być tolerowaną, aby do rąk 
ludzkich dojść mogła. korzystanie z niej społe- 
czne, używanie jej za narzędzie oświaty. musi 
być czynem występnym. Elementarz polski, 
wskutek takiego sprzysiężenia się na życie Li- 
twy, chociaż dziesięć razy cenzurowany, jest 
książką podejrzany na pierwszy już rzut oka 
policyjnego: staje się książką występną, gdy go 
io oko dostrzeże nie w rękach matki, ojca, 
Iratu lub siostry, ale jakich innych dalszych." 


Listy z kraju. 


Krynica 12 czerwca. (Obchód jubileu- 
szu wszechnicy Jagiellońskiej) Za inicjatywą 
rady szkolnej miejscowej obchodzono w tutej- 
szem zdrojowisku uroczystość jubileuszu 500-1e- 
tniego istnienia uniwersytetu Jagiellońskiego. O 
zodzinie 9 rano w dniu T b. m. odbyła się so- 
lenna msza w kościele pafjalnym. który zapel- 
nili reprezentanci władz miejscowych. korpora- 
cyj i stowarzyszeń. tudzież goście kąpielowi i 
dziatwa i miejscowej szkoły ludowej polskiej. 
O godzinie 11 w wiełkiej sali domu zdrojowego 
wygłosił w podniosłych słowach dr. Franciszek 
Kmietowicz odczyt na temat historji i rozwoju 
krakowskiego uniwersytetu, poczen  dziatwa 
szkolna odśpiewala kanlate, pieśni patrjotyczne, 
tudzież deklamowała wiersze okolicznościowe, 
W południe odbył się bankiet na przeszło 30 
nakryć, po południu żaś urządzono w uroczym 
parku na Słotwiace majówkę dla dziatwy szkol- 
nej tak miejscowej, jak i muszyńskiej. 


KRONIKA. 


Pamiętajmy n gimnazjum cieszyńskiem 


Djarjusz lwowski 

Piątek 15 czerwca. 

Koncert muzyki wojskowej 
skim. 

Teatr hr Skarbka 
czątek o godzinie T's 
„Panorama 
od godz. 


w ogrodzie miej- 


„Łapownicy*, Po: 
wieczorem. 

racławieka*, na placu powystawo- 
8 rano aż do zmroku 


komedja. 


wym, 


Kalendarz Piatek (15): Wita i Modesla. 


pod dyrekcją 


Ernesta Thorna. 
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; I spowodował 


Wschód słońca o godzinie 4 minut 5, zachód o 


godzinie 7 minut 56 

Z rady miejskiej. Na onegdaj wieczorem 
zwołane było tajne posiedzenie rady miejskiej, na 
którem asystentem fizykału zamianowano dra Hen- 
ryka Kunzcka, a oficjałem magistratu, p. Tymoten- 
sza Lipeckiego. Uchwalono także kilka pensyj wdo- 
wich, darów z łaski, remuneracyj i kwaterowych, 
do obrad jednak nad obsadzeniem posad nauczyciel- 
skich jeszcze nie przyszło, z powodu spóźnionej pory. 

Mianowania. Namiestnik zamianoweł wach- 
mistrza żandarmerji, , Mikołaja Walkiewicza, oraz 
ogniumistrza 11 pułku artvlerji korpuśnej, Karolu 
Skrzywana, kaocelistami namiestnietwa. 

Namiestnik zainianował wachmistrza 7 pułku 
ułanów, Zygfryda Buczyc Turzańskiego, kancelistą dy- 
rekcji lasów i dóbr skarhowych. 

Przeniesienia. Namiestnik przeniósł oficjała 
namiestnictwa Antoniego Palisę ze Lwowa do Bo- 
horodczan, oraz przeznaczył kancelistów namiestni- 


ctwa Mikołaja Walkiewicza do Krosna. a Karola 
Skrzywana do Limanowej. 
Jak wyszła nie wróciła. Stanislaw 


Iwaszuk, włościanin z Winniczek, niedaleko Lwowa, 
doniósł lwowskiej policji. że Żona jego wyszła je- 
szcze na św. Trójcę, tj. w niedzielę, 
do Lwowa, do kościoła i do dnia dzisiejszego nie 
wróciła do domu. Nazywa się Teresa i liczy lat 40. 

Straszny wypadek zdarzył się w Przemyślu 
w domu kapitana 38 pp., Goslischa Służąca, która 
koło godziny 10 rano rozpalała na obiad. widząc, iż 
drzewo me chce się palić, wzięła butlę ze spirytu- 
sem i polała nim tlejące polana. Spirytus w oka- 
mgnieniu zapalił się, płomień buchnął na zewnątrz 
eksplozję reszty spirytusu w butli. 
Spirytus płonąc, rozlał się po całej podłodze, a mo- 
rze płomieni ogarnęło służącą i znajdująca się w ku- 
chni trzyletnią córeczkę pp. Goslischów. Obie od- 
niosły tak ciężkie poparzenia, iż dziewczynka umarła 
po dwugodzinnych cierpieniach, a służąca dogorywa 
w szpitalu. Cios, jaki dotknął p.  Gostischów, jest 
tem boleśniejszy, że w tym roku tracą już drugie 
dziecko. 


Z lwowskiego bruku. Ubiegłej nocy około 
godziny 2 spłoszył stójkowy policyjny przy ulicy Pio- 
tra Skargi jakiegoś złodzieja, który po gzymsie dra- 
piąc się chciał się dostać do kamienicy. Na widok 
jednak niemiłego dlań „półksiężyca* złodziej umknał 
przesadzając parkany, a w zbytnim pospiechu pozo- 
sławił nawel na ulicy kapelusz i marvnarkę. 

Śmiałość złodziei lwowskich przechodzi wszelkie 
granice. Nawet żonie ajenta policyjnego, Bronczyka, 
skradziona wczoraj z kuchni suknię bronzową. 

Ogromnie dużo kosztował sen w nocy z wtor- 
ku na środę rzeźnika Jana Cielińskiego. Ułożył się 
on do snu wraz ze swym towarzyszem  Teodorem 
Strocerem na łące na Pfejferówce — obok zaś pasł 
się koń spętany. Obaj spali smacznie — lecz Cie- 
liński skoro się obudził, oniemiał z przerażenia. Pod- 
czas snu odciął mu ktoś kieszeń, a hyło w niej 410 
koron. Również i Slrocerowi obcięto w nocy kieszeń, 
lecz nic w niej nie znaleziono, bo Strocer nie miał 
ani centa. 

Na własnego szwagra, czeladnika murarskiego 
Zygmunia Węgrzynowieza, zamieszkałego przy ulicy 
Źródlanej 1. 19, wniósł wczoraj oskarżenie rzeźnik 
Konstanty Lewicki z Zainarstyaowa. że oto Węgrzyno- 
wicz ciągle jego dom napada, tlucze szyby. a nawet 


odgraża się, iż Lewickiego zamorduje. lub uczyni 
kaleką. Policja wdrożyła odpowiednie kroki. 
Annie Szczerhanowej. zarobnicy. zamieszkałej 


przy ulicy Skarbkowskiej 1 13. zginął przed nieda- 
wnym czasem czajnik emaljowany w kwiaty, warto- 
ści 4 koron. Wczoraj spostrzegła Szczerhanowa w ku- 
clni swej sąsiadki, krawczyni Kapuścińskiej. wiszący 
na ścianie czajnik cmaljowany w kwiaty. Widok tego 
czajnika utwierdził ją w podejrzeniu, że to jej czaj- 
nik i podejrzeniani swemi podzieliła się z policją. 
Zawezwana jednak Kapuścińska twierdzi, Że czajnik 
ten posiada już od dłuższego czasu. Gzy rzeczywiście 
czajnik ten jest skradziony. czy tylko pochodzi z tej 
samej fabryki, bliższa śledztwo wykryje. 


Uroczystość Bożego Ciała odbyła się wczoraj 
przy prześlicznej pogodzie. Sumę celebrował ks. bj- 
skup Weber, poczem procesja rusżyła na Rynek. 
gdzie u czterech oltarzy odczytano ewangelje. W pro- 
cesji za Najśw. Sakramentem postępowali: marszałek 
kraj. hr. Badeni, namiestnik hr. Piniński, prezyden 
wyższ. sądu kraj. dr. Tchorznicki, dyrektor poczt 
Seferowicz, Rada miejska z p. Michalskim na czele, 
Tow. strzeleckie z krółem kurkowym p. Krachein i 
tłumy publiczności. Salwy oddawał 80 pułk piecho- 
tz. Po nabożeństwie odbyła się delilada wojsk przed 
komendantem korpusu jen. Fiedlerem. 

Mistyfikacja. „Słowo Polskie" drwi ze swo- 
ich czytelników. We wczorajszym porannym numerze 
zamieściło ono telegram z Wiednia. iż pp. Jaworski 
i Dzieduszycki za pracę i trudy, które obaj poświę- 
cili w sprawie uzdrowienia parlamentu. otrzymali 
wysokie odznaczenia, a mianowicie pierwszy wielki 
krzyż orderu Leopoliła, drugi order żelaznej korony 
I. klasy. Cała wiadoiność ta jest zmyśloną, gdyż pa- 
nowie ci wcale żadnych odznaczeń nie otrzymali. - 
Jestto widocznie niesmaczny dowcip p. Rutowskiego. 

Utonięcie. 7 Krakowa telegrafują nam 14 bm. 
Wczoraj o godz. 6 wieczoren utonął w pływalni 
Parku krakowskiego dr. Kazimierz Janowski, 
profesor gimnazjum św. Anny. Jak słychać, Janowski 
w towarzystwie jednego z kolegów kapal się, a prócz 
nich kąpało się również kilku innych młodych ludzi. 
Kolega Janowskiego miał wyjść pierwszy z wody 
i «wrócić się do Janowskiego z wezwaniem, by także 
wyszedł. Janowski odpowiedział: Zaraz, tylko jeszcze 
trochę popływam. Nagle zaczęto wołać: „Tonie!“ 
| rzeczywiście Janowski poszedł pod wodę i utonął. 
Dziwną i niepojętą jest rzeczą, że nikt nie pospie- 
szył z raluukiem, mimo. że nie ma lam ani głębi. 
ani wirów. luh pradu, a 
czuwać nad bezpieczeństwem kąpiących się. 

Po pół godzinie jak opowiadają zdecy- 


dnia 10 hm., ! 
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obowiązkiem służby jest 


Codziennie świetne przedsta wienia da uGAieie dwa przedstawienia) 
Występy pierwszorzędnych sil artystycznych. 
Mg Początek o godzinie 8-mej wieczór 


dowano się spuścić stawek. W tem nadbiegł p. 
Stypkowski. artysta teatrzyku ogródkowego i ten wy- 
dohył Janowskiego z wody. jednakże już zupełnie 
bez życia. W kilka minut przybyło pogotowie slacji 
ralunkowej, Używano wszelkich środków, jak za- 
strzykiwania eleru i olejku kamforowego. nacieran. 
stosowano też przez trzy kwadranse system sztuczne- 
go oddechania. wszystko napróżno. Nie można się 
go bylo w żaden sposób docucić. 

Prof. Janowski jest rodem z Księstwa poznań- 
skiego. gdzie skończył nauki gimnazjalne. poczem 
uczęszczał na uniwersytet w Berlinie i lam uzyskał 
stopień dra filozolji. Przed rokiem przeniósł siše 
Krakowa i wstąpił do słażby w gimn. św. Anny. 
Zdał egzamin profesorski, a następnie zamianowany 
został sekretarzem wady szkolnej krajowej i od je- 
sieni miał objąć służbę we Lwowie. W Poznańskiem 
pozostawił sędziwych rodziców i narzeczoną, z którą 
za kilka imiesięcy miał wziąć ślub. 

Wykonanie wyroku śmierci. 
ski, Józef Lange, wykonał onegdaj w Złoczowie 
wyrok śmierci, przez powieszenie. na 34-letnim 
Hrynku Daćkowie z Borkowa, notorycznym złodzieju, 
skazanym przez przysięgłych w Złoczowie na karę 
śmierci, za zamordowanie dwóch kobiet: Anny Del- 
manowej i Anny Młynkównej. Egzekucja odbyła się 
o godzinie 5'Ją rano w podwórzu więzienia, mie- 
szczącego się w dawnym zamku Sobieskiego 1 trwała 
48 sekund. Delikwent był spokojny i spowiadał się 
przed śmiercią. 

Znaczna kradziez listowa. Z listu poleco- 
nego, nadanego w Moskwie, pod adresem firmy 
Goldlust et Comp. w Podwołoczyskach. wyjał nie- 
wiadomy sprawca papiery renty rosyjskiej, wartości 
5000 rubli. Poszkodowana firma zawiadomiła o swej 
stracie wszystkie banki galicyjskie, a także i w Rosji. 
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Kat wiedeń- 


* Basen (pływalnia) w zakładzie kapielowym Św. 
Anny (ulica Akademicka | 10) otwarty dla panów 
od godziny 6—9 rano i od 12 w południe do 9 wieczo- 
rem, dla pań od godziny 9—12 w południe. Lekcyj 
pływania udziela egzaminowany nauczyciel. Kąpiel 
25 ct. w abonamencie 20 ct. 

* Repertoar teatralny. Teatr h: 
piątek „Łapownicy czyli Intraina 
w 4 aktach. Pierwszy goscinny występ p. Kazimierza 
Kamińskiego, artysty sceny krakowskiej; w sobotę 
(wznowienie) „Córki pana Duponta“. konredja w 3 aktach 
M Brienx, drugi gościnny wystep p. Kazimierza Kinin- 
skiego; w niedzielę (wznowienie) „Tamten“, sztuka w 5 
aktach Józefa Maskofia, trzeci gościnny występ Kazimie- 
rza Kamińskiega: w poniedziałek po raz pierwszy „Po- 
słowie na wakacjach“, krolochwila w 3 aktach Pawła 
Ferrier, tłumaczył Jarosław Pieniążek. 

* Colosseum, teatr Rozmaitości, pod dyrekcją Ernesta 
[horna. Od 1 czerwca nowy sensacyiny program. 
Codziennie przedstawienie. Co piątku HiglrLife 
przedstawienie. Amerykański balet nad 
powietrzny, najwspanialsze widowisko współczesne. 
Carmencita, najznakomitsza hiszpańska tancerka. 
Największy amerykański Bioskop (epizody z 
wojny w Transwaalu). Klown Petroff, komiczna tresura 
kotów, osłów i świń. Mle. Georgette fantastyczne allegorje 
i wiele innych. W niedziele i swięta 2 przedstawienia. 
Bilety wcześniej są de nahycia w biurze dzienników p. 
Plohna. 


Notatki literackie i artystyczne. 


Teatr. Kto nie był onegdaj w teatrze, niech 
żaluje! Debiut pani Ruszkowskiej w roli Lady 
Harriet był tak świetny w całem tego słowa zna- 
czeniu, jakiego dawno już na scenie nie mieliśmy 
sposobności widzieć. Uczonym naszym kolegom mu- 
zykalnym pozostawiamy ocenę śpiewu i głosu: oni 
nam napiszą o emisji. ekspresji, barwie, 
timbrze, skałach, stakatach, trelach i re- 
gestrze. koloraturze, portamentach, fla- 
żeoletach, wibracjach i t. d. My nie zna- 
jąc się na tem wszystkiem, powiemy tylko jedno: 
pani Ruszkowska wyglądała prześlicznie, śpiewała 
doskonale, grała wcale dobrze, a nawet jak na de- 
biutantkę, bardzo dobrze. Głos jej dźwięczny, jak 
dzwonek, a serdeczny jak ton wiejskiej piosenki, 
podbił od pierwszej chwili wszystkich. Po każdej 
niemal większej arji rozlegała się burza oklasków, 
która zmuszała młodą artystkę do powtórzenia śpie- 
wu po odsłonie zaś oklaski dlugo milknąć nie 
cheiały. 

Słowem. pani Helena wstępnym bojem zyskała 
sobie publiczność. 

Bylibyśmy 
ehwal można 
leży prawdomowność. 


Skarbka Dzis w 


posada“, komedja 


bardzo szczośliwi. gdyby na tej po- 
skończyć ale w naturze naszej 
Otóż musimy powiedzieć, co 
myślimy. ebhocćhyśmy pani Ruszkowskiej — wbrew 
naszej intencji mieli zrobić przykrość. Szczerze 
życzymy. hy wczorajszy nadzwyczaj szczęśliwy debiut 
nie wzbił jej zbytnio w dnmę. ażeby nie myślała, 
że serdeczne I gorace oklaski sa uwieńczeniem jej 
karjery artystycznej. Nie! to tylko zachęta dla ro- 
kującego świetne nadzieje talentu, to życzenie serde- 
czne, ażeby ten talent rozwijał się jak najsilniej dla 
dobra jej własnego i sceny! Pragniemy. aby p. Ru- 
szkowska dalej się uczyła i pracowała nad sobą, 
ażeby pamiętała o tem. że ten jaśnieje w drugim 
szeregu, którega w pierwszym !'możehy nawet nie 
zauważono. A pragniemy też, ażeby w tym pierw- 
szym szeregu — do czego ona zupełne ma prawo — 
jak najszybciej się zualazła. Kilka ustępów musiała 
debiutautka na usilne żądanie powtarzać. 

Z prawdziwą radością powitaliśmy p. Zegar- 
kowskiego jako Plumkietla: stary i dobry nasz 
znajomy nie zawiódł nas i śpiewał prześlicznie a 
z prawdziwym humorem. 

Dobrym Lyonelem byt p. Kaufman, a piękną 
ealosć uzupelniali pp. Kasprowiczowa i p. Kiczman. 

Przedstawienie rozpoczęto udatnem wykonaniem 
„Opowieści Hoifmana*. 


izba Sądowa. 


Wiedeń 13 czerwca. 
(Wyrodna matka). 

Dziś przed przysięgłymi rozpoczął się pro- 
ces przeciw Annie Jungwirthównej, oskarżonej 
o zamordowanie swego czteromiesięcznego dzie- 
cka. Anna utrzymywała stosunek miłosny z 
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Bilety wcześniej do nabycia w biurze dzienników p. Plohna, ul. Karole Ludwika 9. 
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pewnym służącym, a owocem tego stosunku 
było dziecko. Początkowo dziecko to było przy 
niej, ale gdy jej w 
chlebodawczyni jej skarżyla się na krzyk dzie- 
cka i radziła, aby je oddała na wychowanie. 
Jungwirthówna usłuchała rzekomo tej rady i 
pewnego dnia wyszła z domu, aby zanieść dzie- 
cko na wychowanie, W kilka godzin powróci- 
ła bez dziecka, a chlebodawczyni swej opowie- 
działa, iż umieściła dziecko w bardzo dobrem 
miejscu. Tymczasem okazało się, że Jungwir- 
thówna dziecko swe udusiła, a wróciwszy do 
domu, włożyła trupa do kosza stojącego w ku- 
chni. Gdy trup zaczął się w koszu rozkładać i 
okropne powietrze wydobywające się z niego 
poczęło zwracać uwagę, Jungwirthówna wynio- 
sła kosz na strych, gdzie stał przez kilka mie- 
sięcy. Dopiero stróż przy porządkowaniu stry- 
chu odkrył w koszu na pół zgniłego trupa 
dziecka. Przeprowadzone przez policję śledztwo 
wykryło, iż winną jest Jungwirthówna i natych- 
miast ją aresztowano. Jungwirthówna wypierała 
się zbrodni, ale dziś podczas rozprawy przyzna- 
ła się do tego, iż dziecko swe zamordowała, a 
twierdzi, iż uczyniła to dlatego. że dziecko bar- 
dzo kochała, a nie mogąc go mieć przy sobie, 
nie chciała oddać niemowlęcia obcym na wy- 
chowanie. 


pracy przeszkadzało i gdy | 


„Nieprawdą jest, jakobymn otrzymał jakie- 
kolwiek wezwanie do ustąpienia z Towarzystwa, 
przeciwnie, wydział po zbadaniu i przesłuchaniu 
członków chóru akademickiego, przyszedł do 
przekonania, że zupełnie w tej sprawie żadnej 
winy nie ponoszę. 

Tadeusz Pilarski“. 

Otóż konstatujemy, że p. Pilarski odegrał 
w tej całej sprawie rolę agenta prowokacyjnego. 
Wobec tego, jego pismo i sprostowanie, którego 
w innych warunkach wcale nie zamieściłibyśmy, 
robi wprost — jeżeli już nic brzydkie. to przy- 
najmniej wysoce komiczne wrażenie. 

x 


Wydział „Czytelni akademiekiej* prosi nas 
o zaznaczenie, że Tow. „Chór akademieki* jest 
odrebnem ciałem, nie mającem wspólności z Czy- 
telnią, za którego też postępowanie Czytelnia nie 
może brać odpowiedzialności. 


Wojna. 

(Telegramy „Dziennika polskiego"). 

Londyn 14 czerwca. Depesza lorda Ro- 
bertsa z Pretorji via Kronstadt donosi pod dal} 
wczorajszą: (eneral Methuen wyruszył dziś w 
kierunku rzeki Rhenoster i odniósł zupełne zwy- 
cięstwo nad Devetem, opanował jego obóz i 
rozprószył nieprzyjaciela w rozmaitych kierun- 
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własności wszystkich krajów koronnych. Wy- 
dany o tem komunikat nie zawiera niczego wię- 
cej, prócz tego, że na konferencji roztrząsanu 
wyczerpująco sytuację polilyczną. 

Lubiana l4 czerwca. Tutejszy „Slove- 
uec* dowiaduje się z Wiednia, że młodoczeskich 
posłów niespodziewane zamknięcie sesji urato- 
wało od wielkiej kompromitacji, gdyż zupełnie 
jasnem jest, iż byliby nie wytrwali w gwaltc- 
wnej obstrukcji, gdyby posiedzenie przetrwało 
noc. Dlatego mogą Czesi czuć tylko wdzięczność 
dla tych, którzy wpłynęli na zamknięcie sesji. 
Rada państwa przez dłuższy czas nie będzie 
„wołaną. pewnem jest jednak, że Czesi już nie 
rozpoczną na nowo obstrukcji. Po ponownem 
zebraniu się zastaną oni nowe stosunki. 


DEPESZE 


telegraficzne i telefoniczne. 


Z sejmu węgierskiego. 

Budapeszt !4 czerwca. Fr. Kossuth 
wniósł na wczorajszem posiedzeniu sejmn inter- 
pelację do rządu, w której zapytał, czy prezydent 
gabinetu ma wiadomość o tem, że część wspólnej 
armji użytą ma być do zgnieccenia chińskiego po- 
wstania; czy istnieje porozumienie między inte- 
resowanemi mocarstwami co do słostiinku sił. 


; ustawy 


nie jest ranny. Wojska europejskie ścigały ho- 
kscrów i obsadziły dwie wsi. Linia kolejowa 
jest bardzo uszkodzona. Ekspedycja liczy 2009 
ludzi, a inianowicie: 915 Anglików, 350 Niemi- 
ców, 300 Rosjan, 158 Francuzów, 104 Amerv- 
kanów, 40 Włochów i 25 żołnierzy austrjackich. 

Tientsin 14 czerwca 200 rosyjskich żol- 
nierzy przypłynęło do Taku. 

Londyn 14 czerwca. Stojący pod ko- 
inendą admirała angielskiego żołnierze mocarstw 
turopejskich zmusili do ucieczki dnia 11 b. m. 
większe oddziały bokserów, z których padło 55. 
Europejczycy nie mieli żadnych strat. 

Londyn 14 czerwca. „Daily Telegraph“ 
donosi z Szangaju pod datą wczorajszą. Woj- 
ska chińskie oszańcowały się poza Pekinem i 
skierowały swe działa na budynki posclstw: an- 
gielskiego i amerykańskiego. 

„Daily Mail“ donosi z Tientsin pod datą 
12 bm. W porcie Taku wylądowały wojska ro- 
syjskie w sile 2000 Indzi, złożone z piechoty, 
jazdy i artylerji. 


Z parlamentu francuskiego. 


Paryż 14 czerwca. Izba deputowanych 
odesłała do komisji wniosek, wedle którego ma 
być zakazanem udzielanie publiczne nauki nieau- 
toryzowanym religijnym kongregacjom. Naste- 
pnie przystąpiono do dyskusji nad projektem 
dotyczącym kolonij. - Lockroy zwalcza 
program budowy okrętów, a rząd oświadcza się 


Budapeszt 11 czerwca. Prez. gabinetu 
Szell odjechał do Wiednia. 
Koszyce l4 czerwca. Las. ciągnący się 


| tu dokoła miasta, pndpalony został ręką jakie- 


goś złoczyńcy. Straż ogniowa, policja i wojsko 
pracują nad zlokalizowuniem ognia. Panika w 
mieście ogromna. 
Oldenburg 11 czerwca. 
oldenburski zmarł wezoraj. 
Petersburg 11 czerwca. Ogłoszono 
prawo. na mocy którego oberpolicmejstor war- 
szawski odtąd mianowany będzie i zwalniany z 
urzędu ukazami carskimi. Urzędników warsza- 
wskiego zarządu policyjnego, z wyjątkiem leka- 
rzy, mianować i oddalać bedzie oberpolicmajster. 


Wielki książę 


- Nadesłane. 


(Rubryka la mie pochodzi od redakcji, która też me bierze 
na siebie żadnej za nią odpowiedzialnośc:). 


Dr. ANTONI ROIGKI 


Specjalista dla chorób skórnych i wenerycznych, chorób 
kobiecych i pęcherzowych. leczy metodą doświadczoną, 
długoletnią, także na wzór zakładu w Lindenwiese i parą. 


Ordynuje od godziny 9 do 11 rano, a popołudniu od 
godziny 4 do 6. 

żądanie mogą hyć leki wydane z apteki w 
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Na 
sposób dyskretny. (Poradnik pocztą 1 zł. 20 et). 
Zinorowicza |. 5, Lwow. 


Rozpasanie kach. Methuen i Kitchener maszerują dalej w | jmających być użytemi w Chinach: dalej czy OŚ / T aee, 
Pas Ee z r" kierunku na Kronstadt. ministerstwo spraw zagr. ma gwarancję, iż Rosja, | %3 budową pancernych krążowników. Dalszy Dr. ZYGMUNT ASHKENAZY 
e strony członków towarzystwa Miłośni- Londyn 14 czerwca. Marszalek Roberts | która wystapiła z ZA oj er r 20 ciag dyskusji dzisiaj. Guerin chce interpełować i 3 saa z 
r A 3 j i urs : i stąpiła z najwjększą siłą zbrojną. nie 16 U) J J>- ce interpelowac j 
ków sceny otrzymujemy z ust PP. Bielskie- | qonosi z Katbosch pod datą 12 bm.: We wczo- i dąży E ARM „e SG in- | Z powodu ogłoszonej przez dzienniki dymisji lekarz chorób kobiecych l specjalista mas- z0 
go i Bratro, jako reprezentantów tego towa- rajszej bitwie stracił Methuen 1 zabitego i 15 | teresów innych mocarstw; wreszcie, czy prezy- szefa sztabu jeneralnego, Dełannego. [zba je- | ordynuje podezas sezonu kąpielowego 


dnak 


rzystwa zapewnienie, iż ono, jako takie, nie | rannych, a pułk „Derbyshire“ utracił 7 b. m. ' dent gabinetu chce się starać, by Austrji i Wę- ak uchwała odroczenie tej interpelacji na w Krynicy. 
brało żadnego udziału w idjotycznych wybry- | 36 zabitych i 104 rannych. gier nie wmięszano w akcję. która nie wiado- | miesiąc. nc 
pe ponada arch : m4. Londyn |+ czerwca. Straty jenerała Bul- | mo, jak daleko zaprowadzić może i jak wiele Ustawa fiotowa. K R 

a potwierdzenie tego wręczono nam na- | jera w walkach. dnia 10 i 11 bm. stoczonych, | kosztować będzie ofiar, a która nie zapewnia Berlin 14 cere PE Na kowa 


stępujące pismo: 

„Poświadczamy niniejszem. że w aferach, 
urządzanych dnia 11 czerwca, członkowie To- 
warzysłwa „Miłośników sceny* nie brali udziału 


wynoszą: 2 oficerów i 26 ludzi zabitych. 6 ofi- 
cerów i 126 żołnierzy rannych i 2 żołnierzy 
zaginionych. 


Kapsztad 141 czerwca. Biuro Reutera 


odpowiednich korzysci? 
Powstanie Bokserów w Chinach. 
Londyn 14 czerwca. „Daily Mail* donosi 


przyjęła ustawę flotową w brzmieniu. uchwa- 
lonen przez parlament. 
Sekretarz stanu admirał Tirpitz otrzymal 


dziedziczne szlachectwo. 


w Willi pod „Trzema różami” 


położonej obok łazienek i wprost uroczego parku zakła- 
dowego i połączonej z nim odrębnem wejsciem, 
są do wynajęcia pokoje i pomieszkania urządzone z wiel- 


Z wyjątkiem jednego, „który Jest człon- | donosi. że dymisja prezesa gabinetu przyłądko- | Z Pekinu 8 d. 12 b. m., że żołnierze gwardji iw A y : kim komfortem 1 wygodami, na dni, tygodni lub se- 
kiem wspierającym lwowskiego „Chóru akade- | wego już nastąpiła i została przez gubernatora | cesarzowej zamordowali kanclerza japońskiego Hamburg l4 czerwca. Na gratulacje zony. według umowy. Ceny umiarkowane. 
mickiego*. przyjętą. q poselstwa. zarządu linji okrętowej Flamburg-Ameryka, z W miejscu restauracja i cukiernia. 

JE Na żądanie wysyła się remizę na stację w Muszynie. 


Lwów dnia 12 czerwca. 


Paryż 14 czerwca. Ajencja Havasa do- 


okazji przyjęcia przez parlament niemiecki przed- 
cesarz Wilhelm 


Bliższych .niormacyj udziela zarząd. 418 


M, Dworski, sekretarz. Zdzisław Szczepań- s m nosi z Pekinu: Cesarzowa poleciła członkom | ł0żenia o flocie, odpowiedzial i l o = 
ski, przewodniczący“. Sytuacja W Austrji Tsungliyamenu złożyć u obcych poselstw oświad- | telegramem dziękczynnym. w którym wypowiada z 

Wobec tego pisma musiny naturalnie PEJA. R gA czenie, że wojska chińskie nie będą przeszka- | Ż5CZEUIE, by flota rzeczywiście niebawem poja- Dr. Zenon Lęeńko 
wszelkie zarzuty nasze, uczynione „Miłośnikom (Telegramy «Dziennika polskiego"). dzały wmaszerowaniu oddziałów obcychź do wiłą się na morzu, nakazując szacunek = jako | p, dyrektor szpitala w Husialynie, długoletni sekundarjusz 
sceny“ uważać. jako skierowane pod niewłaścię Wiedeń 14 czerwca. Wczoraj otrzymali | Pekinu. przyrost siły w jego ręku, aby światu zachować na oddziale chirurgicznym w szpitalu powszechnym 


wym adresem. 

Spodziewamy się jednak. że towarzystwo 
ze swej strony postara się o usunięcie ze swego 
grona tego „jedynego* członku. który w tak 
nieprzyzwoity sposób się zachował. 

* * 


k 
P. Tadeusz Pilarski pozwala sobie nadesłać 
nam pismo następujące: 
„Do Wielce Szanownej Redakcji! 
Na podstawie 3. 19 prosze o łaskawe u- 
mieszczenie sprostowania : 
ED umen o T 


Doniesienia rozmalte 
po 1'/, centa od wyrazu. 


Arteka 


jcljusza Nowickiego w Pecze 
niżynie, poszukuje praktykanta 


m uurea a mmm L= | z ładnym cgrodeio, do wynajęcia, wzęlę- = = - sTniej „SET. = 
UKE EG OWE y Erogo rania. 2 pergaminowy najsilniejsza solanka jođdo-bro nowa m A- ea r 


zakład artyst.-litograficzny. Asteal Przy: 
szlak we Iiwowie, al. Lindego 4. 

on jeduopiątrowa, z wozownią, 
Raalność stejną i gruntem pod bu- 
dowę, zaraz tanio do sprzedania, ulica 


Peina 21. — Wiadomość tamże (bez po- 
średnictwa). 350 


Bardzo ładne pomieszkanie Zacherlin 472 Zarząd Zakładu. 
złoż 4 pokoi z b Jkonem, kuchnią, i p<"=". "WE RK 
wielką, ionia sól dotrze dł Eie Po adi a a MODA 1.28 te = 
ul. Hoffmana 28 do wynajęci”. w Copotach RY : > 
polecają 


a zakładów kąpielowych! Tani kocz 
kareta, tarantas, wózek do sprzeda- 


i ; 128 Zoppot Siidstr. 71 a, b. c. 72 T 
nia Stromenger Lwów. (Zopp a 2) DOM BANKOWY i KANTOR WYMIANY 
Lód wabi poleca na sezon kąpielowy mie- LW ó w, 12 ST iraa 

200 MASZYN do szycia wais | | szkania wictsze i mniejsze, oraz ni. Hetmańka 1. 4 (-bok pod firmą: i 

do haftu. Ratami 66 złr. got mA 60 złr 528 pojedyncze pokoje. cukierni Wgo Gro sa) AUGUST SCHELLENBERG i SYN p © ca 
Nauka haftu bezpł tnie. Proszę żądać CENA pokoju wraz z całedzien- ik mkw pod dyrekcją B Sch enka 
cenn ki. Józef Iwanicki Lwów, u nem utrzymaniem począwszy we Lwowie, ulica Karola Ludwika liczba 1, r ` 

Akademicka 25. 270 od mk. 5-ciu za dobę. mieszczący około QQ©Q osób. 


BRYNDZA majawa 75051,1 


ska, ćwierć funta 
8 ct. tylko 


w basaa Leonarda Soleckiego 


we LWOWIE ul. Batorego 1. 
252 FILIA, ulica Zielona I 4. 


burn wak cyjnego dh ni- 
Początek rczycielek 18 lipca. Lwów, 


Pańska 6, Bielska Gaw rońska. 349 
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Í- yy 
2 zarodowej chlewni Skoiłowa na s rze- 
daž są przwęta sześciotygodniowe pa- 


zd , pesyż teka „ra Ode a ka" ze | i l r 

A fork-hire sztuka po iir. ć 1 ` ke - - = Ea 
Za ząd Skniłowa Wielkiego Bogda- Naturalne €- ee Bank austriac: o-wẹęgierski. NOWOŚĆ !! Nimfa-Pająk "ość! 
— TE e R) = Wesoły koncert duchów Zaczarowane kaczki 
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„Wasały grajek” zbiór utworów 


I muzy znych 

ma fortepia» wydany nabła iem „Śmiqusa* 
kosztuje tylko 60 ct. (wraz z przesyiką 
pocztową 75 ot.) Wesoły grajek .awieri 
12 wybornych walców, polek, mazurów, 
i t, d. Pieniądze należy posyłać wprost 


do Admi- Qginien 1. T 
naed M | GMO 


EIEII EEA EFR 


| zesów 


sk EIEICK 
Willa w Jaremczu 


murowana, wygodnie urządzona 


Bliższa wiadomość u dozorcy domu przy 
ulicy Kopernika | 20 we Lwowie. 
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„Dom Polski” 


nad morzem Bałtyckiem 


Cate dzienne 
mk 400. OBIADY w abonamen- 
cie po mk. 1:75. 


Mieszkania 


der plękme: tuż nad morzem przy 
parku, blizintko kurhauzn i kąpieli 


W czerwcu | ed 15 września 
oeny mleszkań zniżone. 


Plachty nieprzemakalna 


z płótna żaglowego 
w kolorach: hiałym, cza nym i żółtym 
do natrywan'a wozów, 
narzędzi rolniczych i t. p. 


we wszystkich wielkościach 


Alojzy Hiibner 


Lwów, Rynek 38. Ror=— E 


członkowie izby panów i izby posłów. jakoteż 
członkowie gabinetu od komisji parlamentarnej 
klubu młodoczeskiego memorjał. w którym klub 
ten zajmuje stanowisko odporne wobec Koerbe- 
rowskiego projcktu ustawy jezykowej i oświad- 
cza się przeciwko uregulowaniu kweslji jezyko- 
wej w drodze rozporządzenia, jako niezgodne- 
mu z praweln. 

Wczoraj odbyła się pod prezydeneją hvr. 
Oswalda Thuna kilkugodzinna konterencja pre- 
klubów - wiernokonstytucyjnej wielkiej 


E 


s d ` fee aw ayo x 


przeciw 


Niezawodne średki | 


Molom i owadem 


Jocohama 14 czerwca. Rząd uchwalił 
wysłać, oprócz 4 okrętów wojennych, jeszcze 
dalsze wojska do Chin. 

Tientsin 14 czerwca. W poniedziałek 
koła Langsang 2000 bokserów nslowalo odciać 
patro} angielski. złożony z 16 Indzi. która zna- 
lazła się w oddaleniu dwóch mil od obcych 
wojsk. 
żonym na pomoc i otworzyli silny ogień kara- 
binowv przeciw bokserom. » których 40 bądź 
zabito. badź zraniono. Po strome Anglików nikt 
-LANES ce AAE ui. WO WZŻRÓŚMI 


Angielscy majlkowie pospieszyli zagro- : 


pokój. 


Wiedeń 14 czerwca. „Wiener-Ztg.* o- 
głasza: Minister sprawiedliwości zamianował re- 
widenla richunkowego w namiestniectwie two- 
wskiem. Alfreda Kwiatkiewicza, radca rachunko- 
wym w departamencie rachunkowym Iwowskie- 
so wyższ. sądu kraj. 

Pilzno 14 czerwca. Dziś sprowadzono lu 
na policję znowu studenla. za noszenie barw 
burszowskich. 
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Papier 


Antimolir.ę 

Naftalinę 1 kamforę 
Kamforę naft.llnową 
Pepiery naftalinowe 


Tyniturę kajeputową 


moelam i owadom 


utrzymanie bez 
pomieszkania 


bezwarunkowe su- 
che. Połeżenie na- 


węgierskie, austtjckie 

reńsk'e, francuskie, hisz- 

pańskie wnajiepszej jake ści 
poleca hinde! herbaty 


EDMUNDA KIEDLA 


i we Lwowie 
plac Warjackl liczba 10. 


Pou 


maszyn, stert, 


poleca 510 


Liście paczulowo i pl¿mo 


Andela proszek przeciw 


L Pratt A. Bence 
j 
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Lwów 


Pociągi kolejowe podług zegara środkowo-europejskiego od 1 maja 1600 


do pakowania masła, sera do 
obwiązywania słoików z konfitu- 
rami, jakoteż do konserwów itp. 


poloca taniej jak wszędzie 


Alojzy Hübner 


miesięcznych 


losowano: 


otwarty od 29 maja do końca września 


510 mtr. nad p. m, klimat orzeźwiają- 
cy pedgórski, — urządzenia hygieniczne, 
wygodne. 

urządzcne, oświetlenie elektryczne. 


Przy każdym pocągu omnibus zakłado- 
wy. — Wszelkich wyjaśnień udziela 


goa J0Z00C000D0O00G00G00/200000D 2 SGOGODOCOGOCOOOOGO: 5 
Q założony w roku 1858. 


« kupuje i sprzedaje wszelkie papłery wartościowe, monety itp. 
oraz Losy na spłaty miesięczne 
iS Zastawione losy Li i odsprzedaje w dogodnych spłatach 


W,dnwnictwo gazety losowań „NADZIEJA* prennmerata roczna koron 3'40 
na prowincji koron 3 60. 


b z Jil SNWINSKI Kopernik 16. DAGODOCODODCODOOGOGO 00 LOOOOGOSCGO |IZOODOODOOCODODGO 
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Przy losowaniu odbyłem. dnia 8. czerwca 1900 r. wy- 


4',owych listw zastawnych umarzalnych w 40%, latach, 
zł. 384 700 i 

4%owych fistów zastawnych umąrzalnych w 50 latach, 
zł. 553.800. 


Wylosowane dnia 8. czerwca 1900 r. listy zastawne wy- 
płacane będą począwszy cd 1. pażdziernika 1900 r. w hipote- 
cznej kasie kredytowej Banku austrjacko-węgierskiego w Wie- 
dniu i we wszystkich zakładach Banku. 

Spis numerów listów zastawnych, wyciągniętych dnia 8. 


RABKA 


Stacja kolejowa w miejscu. 


mieszkania obszerne, dob" e 
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= NE P C ŚWI 
Zakład kąpielowy 


We Lwowie, przy ul. Kazimierzowskiej obok szkoly św. Anny 


Największe fantastyczne przedsiębiorstwo świata 
[A e FTSE 


Wielka Galowa Premiera 


Występ dyrektora Nehenka w jego najnowszych kreacjach. 
w świecie czarów i cudów. 


Wesołe więzienie 


ŻE Z O ; 
Obłąkan W.żlra pantomina, chwilowe me- 
le FOLLET ©9****7% 
konane przez włoskie towarzystwo „NELSON“. 


Mit. Uathan fenmen świata bez ramion 


UNTHAN wzhudzał podziw w ostatnich czasach w teatrach Ang'ii 
w krótkim czasie zostanie też bohaterem dnia we Lwowie. 


W kralme cieni 


nadzwyczajne komiczne 
sylwetki. 


Miss Cleo 


mieszka obecnie przy ulicy Kopernika l. 16 
i ordynuje w chorobach chirurgicznych 
od godziny 3—5 popołudniu. 


ar. 12 z 15 czerwca b. r. 


wyszedł już z druku i za: 
wiera mnostwo oko- 
licznościowych artykułów 
d ` humorystycznych. oraz ko- 


lorowe ilustracje. 
(BS Egzemplarz 40 hel. "Tag 


Prenumerata kwartalna we Lwowie 2 kar... nn prowincji 
2 kor. 40 hel. 


ora 


A 


Eg” w nowym budynku "E 
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| kara 
oświetlenie 


Zagadkowy lot ponad publicznością 
Podróż przez bien ożliwość. 


tamorfozy, Balet i t. p. 


Wspaniała galerja olbrzymich 
żywych obrazów 


nowoczesnych mistrzów. 


w swoich zachwycejących fantazjach 
SE w morzu świnteł i ognia 


De Lwowa przyskedzą: | rano |przedp.| popol. wiecz. | aoc Że wewa adchodzą' | rana |przedp | popoł. | wiecz. siad 4 czerwca b. r. jakoteż listów zastawnych niepodniesionych jeszcze Secesyjne świelkia nie — Rusałka za księżycu, 
s Krakowa (2'81%, 9:45 noc)| 6-10 8:50 1:85. 545 | 84%] do Krakowa (8'49) rano) 415) 826 | 455*| 6%0 U 40 z poprzednich ciągnień 4 % owych listów zastawnych, wydają KZ e 
ołoczyik 1 k Ą ca j z d A>: A Na = k i Sensacyjne żywe fotografie; przewyższa 
z Podw. ja EMS 4 ae "A Ti: ua o do ki i A = >a a ya A a A . ka < wymieniona kasa i wszystkie zakłady Banku Electr 0 Motor Vitasco P_stokrotnie wszystko dotychczas widziane. 
z Tarnopola-Kopyczyniec 2:358 1026 | do Tarnopola - Kopyczynie« 9-36 IPIC ezplatnie. BETTI AH penpe 
: Borek W.-G: wa |3-30 236 | 5-40 do Borsk W.Grzymkłowa: 9-36 | 155° 110 ; listó t h 7 W kraju cudów 
z Jarosławia 11 43 i Odsetkowanie wylosowanych listów zastawnych ustaje s NC, ; p" 
s: 4 2 ) do Jarosławia n S |: 33) 10 46 MEN p wodna ferja w bajecz' ym przepychu i wystiwie. — Swietlane wodo- 
s awe 60 |1166 | 145*| 665 |1000 | do Czerniowiec-ltzkan . -| 685| 956 | 2457| 6.10 {g'i z najbliższym terminem kuponu, przeto względ<m tryski i wodospady. — Psyche na tronie Wenery. — Alegorja z 20 
zana Bsgsie|a0 AJOS DAE: a tów zastarnyeh wylosowanych dia 8. czerwca b. r. z dni |||] Gm — Wo o ao ppm galie. — wo 
tryja, Ch Suchej ($)| 8 . í i Je ch oj ih) i H = = U s 2 
zS Stanisławowa A u 8057 145 1205 pa Suia n) od sę ak t, października 1900 r. Wszystkie dekoracje od profesora Anaglio z Medjolanu i Hartwiga 
zB EE 5-56 do GR Po i 10.20 Włedgń, dnia 10. czerwca 1900. z Berlina. — Kostjumy z zakładu Salrandiera w Paryża. = 
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* Pociągi pospieszne (Schnellzige); | od 1/5 81/5 i od 


p E 
© od 1/6—15/9 © 1/6 — 15/9 ni Bilety wcześniej są do n-bycia w składzie papieru A. Klim- 


kiewicza, ul. Karola Ludwika l. 1, i od 1l-tej do 1-ej godziny 
przy kasie teatru. 520 


16/9 30/8 co dzień, a od 1|5—15/9 w niedziele i święta; 
powszednie; tt od 1/6—15/9 w niedziele i święta; §§ od 15-317 
l i od 16/9—30/9; © od 7/5 10/9. 

Pociąg byskawiczny odchodzi ze Lwowa o godzinie 8'80 rano ; przychodzi do Lwowa o godzinie 8'15 wieczór. 
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gubernator. 


Suess 


jeneralny 1a 'ca. 


Pranger 


jeneralny s: kretarz. 


aka 20) 
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